
Opracowała

s. Alicja CSSJ – Helena Mańkowska

KONSPEKT  KATECHEZY  DLA  SZKÓŁ  ŚREDNICH

TEMAT:  
Umiłowanie Chrystusa w drugim człowieku 


w życiu i działalności bł. Ks. Zygmunta Gorazdowskiego.

Cele:

· ukazać postawę Miłości Miłosiernej w życiu i działalności bł. ks. Zygmunta
Gorazdowskiego

· wiedzieć, że chrześcijański styl pomocy człowiekowi to ewangelizacja przez
miłosierdzie

-
wiedzieć, że Chrystus utożsamia się z każdym człowiekiem

Uczeń:

- 
potrafi przedstawić sposoby wspierania ubogim i potrzebującym przez bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego

· wie, ze bliźni to drugi Chrystus

· umie dostrzegać potrzebujących we własnym środowisku

METODY

· praca z tekstem modlitwy – analiza

· wykład

· praca z tekstem Pisma św.

· praca w grupach w oparciu o myśli i życiorys bł. ks. Zygmunta

ŚRODKI   DYDAKTYCZNE

- 
tekst modlitwy kleryka Zygmunta (na dużej planszy lub małych kartkach dla uczniów)

· kolorowe kartki papieru z myślami bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego

· Pismo św.

· życiorys bł. ks. Zygmunta

· zdjęcia ukazujące ludzi bezdomnych, głodnych, potrzebujących pomocy

· obrazki z modlitwą bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego

WPROWADZENIE

Uczniowie otrzymują modlitwę jedną na ławkę lub tekst modlitwy wypisany na dużym plakacie i powieszony na widocznym miejscu dla wszystkich uczniów.

WSZECHMOGĄCY, zmiłuj się

nad kornym Twym sługą.

Użycz mi sił, bym mógł spełnić swe posłannictwo,

a całe swe życie poświęcę

dla dobra bliźnich.



/modlitwa kleryka Zygmunta Gorazdowskiego/

Przeprowadzamy analizę powyższej modlitwy:

· jak autor powyższej modlitwy zwraca się do Boga?

· o co prosi?

· wzamian za wysłuchanie prośby jaką składa obietnicę?

WYKŁAD


Tą modlitwą modlił się młody kleryk Zygmunt Gorazdowski w chwili próby, jaką z powodu choroby było odroczenie mu święceń kapłańskich na czas nieokreślony. Przyrzekł wówczas Bogu, że jeśli użyczy mu sił, to całe życie poświęci dla dobra bliźnich. Wdzięczny Bogu za dar kapłaństwa starał się przez całe życie „być wszystkim dla wszystkich, aby zbawić choć jednego”.


Kim był bł. ks. Gorazdowski. Urodził się w Sanoku w 1845 r. Ojciec święty Jan Paweł II dokonał jego beatyfikacji 26.06.200l r. we Lwowie nazywając Go „prawdziwą perłą łacińskiego duchowieństwa..., który ze względu na swą całkowitą wierność Chrystusowi... pozostaje dla wszystkich szczególnie wiarygodnym świadkiem Bożego Miłosierdzia...”. Zygmunt jako gimnazjalista, należący do najlepszych i aktywnych uczniów w klasie, wziął udział w powstaniu styczniowym. Będąc na drugim roku prawa przerwał studia i wstąpił do seminarium, gdzie odznaczał się wielką pobożnością i gorliwością. 


Był kapłanem głębokiej modlitwy — każdego dnia o godz. 15.00 łączył się duchowo z konającym na Krzyżu Zbawicielem; był też wielkim czcicielem Maryi i św. Józefa. Sam doświadczając wielu cierpień, był wyjątkowo wrażliwy na ludzkie cierpienia, które przynaglały go do konkretnych czynów miłosierdzia. W swej gorliwości duszpasterskiej z zapałem oddawał się pracy katechetycznej. Angażował się w pracę redaktorską i wydawniczą. Opracował i wydał drukiem Katechizm /kilka wydań/, katolickie Zasady i przepisy dobrego wychowania. Rady dla młodzieży, Pamiątki I-Komunijne i z okazji Bierzmowania, artykuły. Założył też Towarzystwo „Bonus Pastor” wspierające pracę kapłanów i był redaktorem czasopisma: Boni Pastori. Był inicjatorem i redaktorem katolickiej Gazety Codziennej. Założył też katolicką polsko-niemiecką Szkołę św. Józefa. Te dwie ostatnie inicjatywy były powodem wielu jego cierpień. Najpełniej jednak jego charyzmat rozbłysnął w dziełach miłosierdzia, jakie powołał do istnienia w odpowiedzi na spotykaną biedę moralną i materialną. Były to:

· Dom pracy dobrowolnej dla żebraków

· Tania kuchnia dla ubogich

· Zakład dla nieuleczalnie chorych i rekonwalescentów

· Internat dla ubogich studentów

· Zakład dla samotnych matek i porzuconych niemowląt.


Do prowadzenia powyższych dzieł założył zakonne ZGROMADZENIE SIÓSTR ŚW. JÓZEFA 17 lutego 1884 r. Siostrom zostawił w testamencie Chrystusowe przykazanie miłości Boga i bliźnich. Charyzmatem Zgromadzenia Sióstr św. Józefa jest realizacja słów Pana Jezusa "MIŁUJCIE SIĘ WZAJEMNIE, TAK JAK JA WAS UMIŁOWAŁEM..." /J I3,34b/. Siostry służą ubogim Chrystusowym w 8 krajach świata: Polska, Francja, Włochy, Niemcy, Ukraina oraz na misjach: Afryka – Kongo i Kamerun, Ameryka Płd. - Brazylia. Wierne charyzmatowi bł. Założyciela w duchu ewangelicznej Miłości Miłosiernej wypełniają swe powołanie w Kościele, niosąc pomoc i służąc ludziom starszym, samotnym - w szpitalach, domach Pomocy Społecznej, domach prywatnych. Otaczają troską i opieką dzieci, młodzież -  w przedszkolach, ośrodkach wychowawczych i leczniczych dla dzieci niepełnosprawnych. Podejmują misję katechetyczną i inne formy posługi w parafii. Prowadzą duszpasterstwo młodzieży przez rekolekcje, miesięczne dni skupienia.


Bł. ks. Zygmunt zmarł we Lwowie 1 stycznia 1920 r. Był „zakonnikiem bez specjalnych ślubów, wielki czynem, przepiękny przykładem; był okiem ślepemu, nogą chromemu, był ojcem ubogich".   Kanonizacja bł. ks. Zygmunta odbędzie się w Rzymie 23 października 2005 r.

Nawiązanie do  BIBLII

Źródłem inspiracji, poświęcenia się dla bliźnich bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego było Pismo św., przyglądnijmy się zatem, co na ten temat mówi PAN JEZUS w Pismie św.

Podział uczniów na grupy

I
grupa    -  J 13,34b-35
Pytania

· do czego wzywa nas Chrystus?

· kto jest wzorem miłości?

· po czym poznaje się uczniów Chrystusa?

II grupa     -  Mk 12,29-31
Pytania

· co uważa Pan Jezus za najważniejsze?

· do jakiej wzywa miłości?

· co jest wyrazem tej miłości?

III grupa    -  Mt 25,35-37
Pytania

-
Do jakich postaw i czynów wzywa nas Chrystus?

/treści tej Ewangelii można podsumować ilustracjami przedstawiającymi 

ludzi bezdomnych, chorych, głodujących, spragnionych/

Przyglądnijmy się teraz jak bł. ks. Gorazdowski realizował słowa Pana Jezusa:


„Miłujcie się wzajemnie jak Ja was umiłowałem" 


„Wszystko, co uczyniliście jednemu z tych braci moich najmniejszych,    


  Mnieście uczynili”.

Przydzielonym wcześniej grupom rozdajemy:


I i II grupa otrzymuje myśli bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego do rozpatrzenia, jak zachęcał bł. ks. Zygmunt słowem do czynienia miłosierdzia względem bliźnich.


III grupa - otrzymuje życiorys ks. Gorazdowskiego podając konkretne czyny,


jakie błogosławiony podejmował na rzecz najuboższych i potrzebujących.

· Dom Pracy bezrobotnych żebraków 

· Tanią kuchnię dla bezdomnych

· Zakład Dzieciątka Jezus dla samotnych matek i porzuconych niemowląt

· Internat dla ubogich studentów

· Zakład dla nieuleczalnie chorych

Podsumowując możemy stwierdzić, że bł. ks. Zygmunt Gorazdowski swe posłannictwo, że całe życie poświęcił dla dobra bliźnich. Wypełnił do końca. Zaznaczyć trzeba, że działalność jego na rzecz ubogich i potrzebujących czyniona jest zawsze ze względu na Chrystusa i dla zbawienia choćby jednego.

Zadajmy pytanie: 


Czego uczy nas przykład życia bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego?

· dostrzegania bliźnich w potrzebie

· wrażliwości na drugiego człowieka

· uczy, jak wypełniać przykazanie miłości Boga i bliźniego

- 
uczy, że uczynki miłosierne należy spełniać dla dobra bliźnich dla ich zbawienia


i ze względu na Chrystusa.

ZADANIE  DOMOWE

Napisz, jakie działania możesz podjąć, by szerzyć czynną  Miłość Miłosierną w środowisku, w którym przebywasz na co dzień.

Na koniec rozdajemy obrazki bł. ks. Zygmunta Gorazdowskiego z modlitwą na uproszenie sobie łaski pełnienia uczynków miłosiernych wobec naszych bliźnich.

Załącznik

MYŚLI  BŁ. KS. ZYGMUNTA  GORAZDOWSKIEGO

Jeśli mamy miłość ku bliźniemu, 

okaże się ona przez współczucie i pomoc.





/Zasady s. 141/

Cierpienie obcego nam człowieka 

obudza w nas współczucie ku niemu, 

gdy bez cierpienia byłby nam całkiem obojętny.







/Zasady/

Kto chce PANU JEZUSOWI ulżyć w Jego cierpieniach,

 powinien okazywać współczucie i wspomagać 

żywe Jego członki, to jest cierpiących bliźnich.





/Zasady, s. 141-142/

O tym, że współczucie jest dla cierpiących podstawą wszelkiej miłości bliźniego, 

uczy nas ZBAWICIEL 

w historii o miłosiernym Samarytaninie.






/Zasad,  s. 142 /

Ma cnotę miłości ten, kto PANA BOGA 

jako najwyższe dobro kocha nade wszystko, 

a z miłości ku BOGU kocha też bliźniego

 jak siebie samego.





/Katechizm, s. 82/

„Gdy Chrystus chciał nam przedstawić, jak wielka jest miłość Boga ku  ludziom, rzekł: «Tak Bóg umiłował świat, że Syna swego jednorodzonego dał». Z tych słów poznajemy; że prawdzi​wa miłość okazuje się w poświęceniu i ofierze i że nie masz tam miłości, gdzie nie ma gotowości do ofiary i poświęcenia. Toteż wychowawca będzie często nakłaniał wychowanka do przełamania swej woli, do umartwienia nie tylko grzesznych, ale czasem także i niewinnych i przyrodzonych skłonności, do miłosierdzia ku biednym i cierpiącym".

(Z. Gorazdowski)

„...kto chce Panu Jezusowi ulżyć w Jego cierpieniach, powinien okazywać współczucie i wspomagać żywe Jego członki tj. cier​piących bliźnich".

„Pamiętaj, że do zbawienia nie wystarczy wystrzegać się grze​chów, ale należy także wypełniać dobre uczynki, szczególnie uczynki miłosierdzia. Nie zaniedbuj żadnej sposobności - gdzie tylko możesz, odwiedzaj chorych, wspomagaj biednych..."

(Z. Gorazdowski)

„Wśród trudów i cierpień tego życia pocieszaj się zawsze nadzieją nagrody, która dobrych czeka w niebie. Nie przywiązuj się zbytnio do żadnej rzeczy ziemskiej, boś stworzony dla wieczności. «We wszystkich sprawach twoich pamiętaj na ostatnie rzeczy twoje, a na wieki nie zgrzeszysz». (Ekkl. 7-40)".

(Z. Gorazdowski)

„Jeżeli jesteś tak ubogą, że musisz służyć, nie uważaj tego za nieszczęście, bo wobec Boga jest rzeczą chwalebniejszą i więcej zasługującą służyć, aniżeli być obsługiwanym. I Syn Boży zstąpił z nieba, aby służyć i życie swe za nas oddać".

(Z. Gorazdowski)

„Zdarza się często widzieć chrześcijan unoszących się złością na widok występków i ostro sądzących bliźniego, gdy zbłądzi. Postępowanie takie nie jest zgodne z duchem chrześcijaństwa; dobry chrześcijanin ubolewa bowiem nad upadkiem bliźniego i stara się go podźwignąć napomnieniem lub dobrym przykładem albo modlitwą".

(Z. Gorazdowski)

Znamieniem prawdziwej miłości Boga

 jest nie​ustanne pełnienie Jego woli.




(Zasady, s. 133) 

Powinniśmy każdego człowieka miłować.






(Katechizm, s 55)

Nieprzyjaciół powinniśmy także miłować. 

Tak jest - bo nieprzyjaciel jest bliźnim naszym.




(Katechizm, s. 55-56)

Osobiste zbliżenie się do ubóstwa

jest wybitną cechą chrześcijańskich 

towarzystw dobroczyn​nych.



(O Towarzystwach i Zakładach, s. 340) 

Jak bogactwo nie czyni człowieka lepszym, lecz wkłada na niego większe obowiązki, tak znów ubóstwo nie poniża go wcale, lecz może mu się stać zasługą, jeżeli je znosi z poddaniem się woli Bo​żej - ubogiemu łatwiej zbawić swoją duszę niż bo​gatemu. W końcu Syn Boży, stawszy się człowie​kiem, żył w ubóstwie i poniżeniu aż do śmierci.






(Zasady, s. 79) 

 Wiara uczy ubogiego, że ubóstwo prowadzi do nieba bezpieczniej niż bogactwo, że czyni nas podobnymi Zbawicielowi naszemu, że wobec Pana Boga wszyscy jesteśmy równi.






(Zasady, s. 294)

Strzeż prawdy i sprawiedliwości tak w mowie, jak i w uczynkach,

 prawdomówność bowiem i szczerość wobec Boga i ludzi 

są znamieniem szlachetnej duszy.






(Niezapominajki, s. 9-10)

Poznawszy Pana Boga przez wiarę, zobowiązani jesteśmy Go miłować w ten sposób, jak sam ka​zał się miłować, gdy do nas mówi przez usta Syna swego: „Kto ma moje przykazanie i je zachowu​je, ten Mnie miłuje".





(Korespondencja, s. 168)

Zdarza się często widzieć chrześcijan unoszących się złością i ostro sądzących bliźniego, gdy zbłą​dzi. Postę​po​wa​​nie takie nie jest zgodne z duchem chrześcijań​stwa; dobry chrześcijanin ubolewa bowiem nad upad​kiem bliźniego i stara się go podźwignąć napomnienim lub dobrym przykła​dem albo modlitwą.






(Zasady, s. 143)

Sprawiedliwość? Aby zawsze tylko tego pragnąć, 

co dobre i oddać każdemu, co mu się należy.





(Katechizm, s. 84)

Potrzeba uważać przy rozmowie, aby mówić skromnie - zawsze prawdę - a nigdy nie szko​dzić mową bliźniemu.







(Katechizm, s. 20)

Wobec Pana Boga jest rzeczą chwalebniejszą i więcej zasługującą służyć, aniżeli być obsługi​wanym. I Syn Boży zstąpił z nieba, aby służyć i życie swe za nas oddać.





(Niezapominajki, s. 6)


